"GG ĘĄ TĘ ją "HEA U m M, m Ona jj mini do p 


ë L'an 


.—; mwr mmm 1 


"e. 


' działalność. 


J150. 


Redakcja i administracja Przejazd Ne 8. 


CENA FRERUBMERATY: 


Miesięcznie mk. „— 20 kwartalnie mk. 60.— recznie mk. 240,— 


Cena numoru pojedyńczego I mk, 


Teatr Polski 


Dzielna 18. 
pod dyrekcją Fr. iyskłoweoliogo, 
60 3000000960 000 SOG GREGG 


Pismo poświęcone spra 


L 


r 
Łódź. Sokota 5 czarwca 


1920_rokn. 


pen ED oni OPRZE OMT 


TELEFON MÈ 32. 


Administracja otwarta od g. 9 rano do 7 wiəcz. 


Redaktor przyjmuje we wtorki i piątki od 5 — 7 wiecz. 


Sekratarjat Redakcji otwarty dla publiczności od 5—7 pa poł. codziennie. 


Bobota d. 5 b. m, o g. 4 po poł, 


se „IŁDJERIJJE” 


Mistecjam K. H. Roatworowskiego. 


Żądło fałszu. 


Już od szeregu dni, z jakichś 
podziemnych Źródeł ujście biorąc, 
krążą w kraju pogłoski o rzekomych 
niepowodzeniach wojsk naszych na 
froncie. Jadowitą ślinę fałszu i 
zmyślenia różne ciemne indywidna 
usiłują wsączyć w tkanki organiz- 
mu społecznego, aby go zatruć cho- 
robą bezwładu i zniechęcenia. 

Nie trudno się domyślić, kto 
jest autorem tych bezczelnie kłam- 
liwych, na łatwowiermość chyba 
tylko dowotek i przekupek obliczo- 
Rych wiadomości, które przechodzą 
$ednak z ust do ust, opatrzone na- 
wot niekiedy pieczęcią dość tajem- 
niczych „sfer wiarogodnych*. Już 
ta chociażby okoliczność, ża bezsen- 
sowne fałsze te, w rodzaju „odebra- 
nia Kijowa i Mińska przez boleze- 
wików”*, przedrukowywane zą skwa- 
piwie przez wrogą nam całą prase 
niemiecką i czeską, świadczy dosad- 
Bic, kto w tej „ofensywie  plotok* 
Macra ręce, i rzuca jaskrawy re- 
deks na całą sprawę. 

Agentury zagraniczne rządu 
moskiewskiego, po klęsce bolszowi- 
ków na Ukrainie nie opuściły rąk 
bezradnie, lecz rozpoczęły wzmożoną 
One to właśnie inspi- 
rują „radykalną“ opinję państw Za- 
èhodu w duchu nieprzyjaznym dla 
Polski, one to puszczają w kurs o- 
we fantastyczne wieści o „krwa- 
wym odwecie bolszewików", „roz- 
biciu dywizji polskich” itp. Lokal- 
Ro nic nieznaczące w ogólnym bi- 
lansio niepowodzenia nasze na jed- 
Rym z odcinków, będące przejścio- 
wym epizodem wojennej gry, ułat- 
wiły pracę reptyljom sowieckim. 
Agenci jedynego w dziejach tryum- 
Wiratu Lenin—Trocxi—Brusiłow bu- 
dują swe nadzieje na domniemanej 

twowierności naszego społeczeń- 
fwa w rzeczach wojskowych i na 
Wródzonych nam — niestety— skłon- 
Rościach do gorliwego zajmowania 
šie pocztą pantoflową i szerokiego 
aportowania „w ścisłejtajemnicy* 
Najniedorzeczniejszych pogłosek, za- 
Jszanych gdzieś w ciemnym kącie 
awiarni czy wagonowym prze- 

ialo. 

lə zawodna są rachuby jur- 

tników moskiewskich... Jeśli mo- 

nawet w pewnych warstwach 
Bbełaczoństwa, zwłaszcza wśród zbo- 


> 
gaconego paskarstwa, zatrzepotały 
gdzieniegdzie przed czerwonem nie- 
bezpieczeństwem zajęcze serca, to 
przecież zdrowy rdzeń narodu, ol- 
brzymia masa klas pracujących, 
przedewszystkiem zaś robotnik poł- 
ski bardzo krytycznie przyjmuje te 
z „najlepszych źródeł“ płynące po- 
głoski i mocnym oddechem swej 
szerokiej piersi rwis na strzępy mi- 
sterną pajęczynę bolszewickiej blagi. 
A przychodzi mu to tem łatwiej, że 
rozumie doskonale, iż dziś na Wscho- 
dsie tocoay się walka o całą przy- 
szłość Demokratycznej Rzeczypospo- 
litej... Tem łatwiej, że nię utożsa- 
mia interesów państwa i narodu z 
interesami paru tysięcy polskich i 
„Beutralnych* paskarzy, święcących 
dziś ostatnie już możę krótkie dni 
swego Święta lupiostwa i wyzysku... 
Dłatego też do robotnika polskiego 
nie znajdują dostępu komunistyczne 
brednie o zachłanności polskiego 
„militarysmau”, skierowanego prze- 
ciwko „preletarjackiej” Rosji, której 
dyktatorem jest... carski generał — 
Brusiłow. 

Oczywistość wydarzeń wojen- 
nych paru dai ostatnich obraca w 
niwecz całą pracę sowieckich po- 
pleczników.  Bolszewicka  bestja, 
rozzuchwalena dopływem nowych 
sił „rewolucyjnych“ pod komendą 
starych sługusów Mikołaja, wspięła 
się do skoku, próbując przełamać 
polski frent, a dostawszy potężnie 
po łbie i spłynąwszy obficie krwią, 
cofa się wyczerpana na stary bar- 
łóg. Radosne oblicza towarzyszów 
z K. P. R. P., ich „neutralnych* ci- 
chych sympatyków oraz naszych 
„najserdeczniejszych* przyjaciół z 
Berlina i Pragi zaczynają się chmu- 
rzyć W słońcu prawdy pękają 
bańki mydlane sowieckiego hum- 
bugu, puszczane usilnie w Świat ku 
uciosze bolszewizującej „międzyna- 
rodowej" gawiedzi.  Cichną szepty 
pokątne, wszystko powraca do rów- 
nowagi: paskarze, zrzuciwszy gęsią 
skórkę, „kalkulują* nadal ceny, a 
gadatliwe miewiasty biorą się z po- 
wrotem do rondla i warząchwi. Na- 
wet w prasie zagranicznej już gra 
trąbka do odwrotu i rozpoczyną się 
generalne Odsaczekiwanie szerzo- 
nych zbyt pohopnić fałszów. 


Zresztą — niedaleką może jest” 


Rękopisów nienadających się do druku Redakcja nie zwraca, 
Artykuły bez oznaczenia honorarium uważane są za bezpłatne. 


już chwila, gdy armja polska sama 
odpowie godnie na rzuconą jej rę- 
kawicę prowokacyjnych oszczerstw 
— i zlikwiduje potężną prawicę 
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Przed tekstom mk, 5.03, 
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wię robotników i inteligencji pracującej. 


Kento czekowa P. K. 0. 60143 


CENA GGŁOSZEŃM! 


w tekśeis mk, 6.0), po tekiale 
200, zwyczujae 2.30 le 
za wiersz petitowy jednołannowy. 


Ogłoszenia drobna 401 ra wyraz, dia poszukującychpracy 30 
Ogłoszenia nądesłade po g. 6 wiscz. 50 proaesat dra?2). 
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Sobota 5-b. m. o gœ. 7.30 wiecz. 


kontroler Wagonów gypialnyih -ema 


Krotochwila Bilssona. 


„zwycięstwa”* sowieckich obłąkań- 
ców w sposób dla nich więcej niż 


dotkliwy. 
B. D. 


Chadecja urządziła sobie Zjazd w 
Warszawie podczas Zielonych Świątek; 
celem zjazdu tego, jak głosiła oficjalnie 
prasa reakcyjna, była zmiana firmy do- 
tychczasowej, — przezwanie zbiorowi” 
ska chadeków... „polską partją pracy':* 

Nie ulega najmniejszej wątpliwości, 
Że nazwa podobna odpowiadałaby treści 
naszej czarnej międzynarodówki w tym 
jedynie wypadku, gdyby chadecja w in- 
nych krajach takie podobne nazwy przy- 
brala, gdybyśmy więc słyszeli o „nie- 
mieckiej partji pracy", „hiszpańskiej 
pac pracy”, „austrjacziej partji pracy” 

" P> 

W rzeczywistości jednak chadać'a 
zagraniczna nie czyni jeszcze harazia 
tege, co zamierzała uczynić jej filja w 
Polsca. 

Nie trzeba wyjaśniać, że przybranie 
nazwy podobnej przez chadecję byłoby 
rzaczą. fatalną: dyskradytowałoby samo 
pojęcie „pracy“ w oczach szerokich sfer 
robotniczych, — co zwłaszcza dziś, gdy 
Polska znajduje się w niezmiernie cięż- 
kich warunkach, byłoby chyba zjawi- 
skiem bardzo niepożądanym. Dosyć 
już pod tym względem czyni. niefortune 
na nazwa reakcyjnej „Ligi pracy” (dzieł 
nie popieranej przez chadeków). 

Należało więc postarać się tego 
uniknąć. 

Z drugiej znów strony wyzbycie się 
przez chadeków dotychczasowaj ich 
nazwy zmierzałoby do wyzbycia się przez 
nich obciążającej niezmiernie tradycji 
dotychczasowej ich działalności, prze- 
kreślałoby za jednym zamachem wspom- 
nienia niczaszczytne z czasów carskich; 
prócz tego nowa nazwa miała za zada- 
nia przemilczenie związku między cha- 
decją polską, a chadecią zagraniczną, 
które się łączą przez swych „patronów“, 
członków międzynarodowej organizacji 
kleru. Słowem, nowa nazwa miała o- 
degrać rolę przynęty dla robotnika, 
przykrywając sfarannie istotną treść 
podsuwanego temu robotnikowi ha- 
czyta. 


Zdrada czeska na 
Syberii. 
Do Warszawy przybył pułkownik 
5 pułku polskiej dywizji stałolców z Sy- 


berji, Rumsza, który służy prasie war- 
szawskiej jak najściślejszemi informacja- 


"mi o losach wojsk polskich zdradziecko 


skazanych na zagładę przez zbrodniczych 
„pobratymców* czeskich, 


Z czarnej międzynarodówki. 


Więc też na tydzień przed zjazdem 
chadeków ukazał się w „Sprawia Robot- 
niczej* artykuł, którego zadaniem było 
powstrzymać chadeków od przybrania 
nazwy, na którą nia zasługują. 

Rzeczą jest nie do pomyślenia, by 
dorywczy artykulik w prasie obozu " 
przeciwnego powstrzymał jaką wyrvblo 
ną i świadomą swych celów organizację 
od wprowadzenia w życie poważnych a 
powziętych poprzadnio przaz organy sto- 
sowne uchwał; chadecja jednak do po- 
dobnych organizacji nia należy. 

Więc też artykulik „Sprawy Robot- 
niczej* dopiął celu zamierzonego: cha- 
decja zarzuciła projekt pierwotny i oto 
zowie się podobno „chrześcijańsko-naro* 
dowom stronnictwem pracy”, czy czemś 
w tym rodzaju. 

Ową więc niaazczęsną „pracę“ o- 
statecznie umieścili na szyldzie, alo w 
nazwie obecnej wyraz ten gra rolą zgoła 
podrzędną i nie rzuca się tak w oczy, 
jak poprzednio. 

„Chrześcijaństwo“ zostało zacho- 
wane, jak domagał się tego artykul w 
„Sprawie Robotniczej*. 

Natomiast umieścili chadecy w awe] 
nowej nazwie wielkie polityczne kłam- 
stwo: oto czarna międzynarodówka prze” 
zywa się „narodową”*, aby podszywad 
się w razie potrzeby pod narodowy ruch 
robotniczy. Ala robotnik polski zdema= 
skuje podobne oszustwo polityczne w 
sposób należyty. 

Artykul więc, o którym powyżaj 
była mowa, osiągnął cel swój w zupeł- 
ności. Cała zemsta chadeków — to 
garść wymysłów cuchnących, jak ryn- 
sztoki łódzkie, którami wybuchnął ware 
szawski organ" ks. Kaczyńskiego, — 
organ znany z-nazwy najbliższenu tylko 
kółku przyjaciół. Ale czcigodny redak- 
tor tego „organu” i tak coraz bardziej 
ośmiesza się w oczach ogółu zarówno 
jako poseł, jaki redaktor. 2 

St. Kret. 


według obliczeń pułk. Rumszy do 
niewoli bolszewickiej dostało się około 
10,500 samego wojska, około 2,000 ko- 
biet i dzieci, stanowiących rodziny woj- 
skowych polskich, tudzież 1,500 osób 3% 
pośród cywilnej ludnoścł polskiej, która 
schroniły się pod opiekę wojska pol- 
skiego. 

Jak wiadomo, początkowo w sta- 
djum organizacji stosunek pomiędzy 
wojskami polskiemi a czeskiemi na Sy- 
berji był poprawny, dopóki Czesi DoZ- 


bawieni byli stałego kontaktu ze swym 
krajem. Ale skoro tylko na Syberję 
ażdżać zaczęły różne misje czeskie po- 

ityczne, stosunek przyjazny do Pola- 
ków uległ zagle gwałtownej zmianie. 

Zwłaszcza przybyła na Syberję w 
łecie r. 1919 misja czeska z dr. Czer- 
winką na czole szczególnie silni» podzia- 
łała w kierunku rozpalenia nieżawiści 
Czechów do Polaków na Syberji. Misje 
czeskie działały za pomocą fałszywych, 
bezwstydnie przeinaczająch istotny stan 
rzeczy wiadomości o rzekomych okru- 
cieństwach polskich, stosowanych wzglę- 
dem Czechów na Sląsku Cieszyńskim, a 
wiadonmiości te popierały demonstrowa- 
nymi na Syberji agitacyjnemi flmami 
kinematografcznemi, przepojonemi ja- 
dem nienawiści do wszystkiego, co pol- 
skio, 

Cel swój politycy czescy osiągnęli 
w sposób niecny i niegodny, wydając na 
łup bolszewików tysiące Żołnierza pol- 
skiego wraz z kobietami i dziećmi. 

Przyjdzie czas, że zdrajcy czescy 
zdadzą przed narodem polskim krwawy 
eapi ze zbrodni syberyjskiej, która 
plamą ohydna spada na honor narodu 
czeskiego i woła o pomstę. 
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Nie kupujcie! 
Amerykańska propaganda 
za zniżką cen. 


Z Nowego Jorku-donoszą o olbrzy» 
mm żywołowym ruchu przeciwko wy- 


Generał Szeptycki o pożyczce, 


„Wojować łatwo, zwyciężać miło, ale zwycię- 
żyć można tylko wspólnym wysiłkiem i zasileniem 
Skarbu przez nabywanie Pożyczki Odrodzenia“. 


m NE o _ 
zbędnych artykułów przemysłowych. 
Wielkie konsumy wydzły następującą 
odezwę: „Nie kupujciel W krótkim 


czasie wszystko staniejc |* 

Jak twierdzi prasa amerykańska, 
wielu kupców detalistów stara się u- 
trzymać wysokie ceny, chociaż spadają 
one w handlu en gros. Wywołało to 
kompletny zastój w handlu detalicznym. 

Wielkie domy towarowe, którym 
trudno jest pokrywać swe wielkie wy- 
datki, cfzrują już towar daleko taniej. 

Powszechnem just mniemanie, iż 
jeszcze w lecio nastąpi tak wydatny 
spadek cen wa wszystkich dziedzinach 
handlu, że musi się to odbić poważnie 
na życiu ekonomicznem Europy. 


osim cenom środków Żywności i nie- ——5—— 
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Strajk metalowców. 


Konferencja zwołana u Iaspektora 
pracy Ill-ge okręgu w dniu wczorajszym 
w czu zlikwidowania tcwającege już siedun 
tygoiini straiku w fabsyksch metalowych 
"nie doszła do skutku, I znów przyczyną 
przedlużającezo bezrebocia są panowie 
fabrykanci, którzy na powyższą koalżrencję 
się nie stawili. 

Jik dłuno spolecseństwo nasze be- 
dzie znos Ć awarcii g pazwydrzoayca paika- 

zy przermysłewców metalowych. 

Robotuicy jeszcze raz wykazali swą 


dobrą wolę, że dążą do porządku i ładu 
w kraju naszym, ażeby przemysł, na któ» 
rym nam tik zależy, rozwijał się z ko- 
rzyścią dla narodu. Rząd powinien wy- 
ciągnąć z tego konsekwencje i unieszki- 
dliwić szkodników dobra narodowego. O 
ile panowie fabrykanci działają ua szkodę 
państwa, sprawą tą powinien natychmiast 
zająć się Ssjia, uchwalając ustawę, zmie 
Szą,.ącą tych parów do załatwienia za- 
tafzu w drodza przyinusowej, . w prze- 
ciwnym razie zarządzić konligkatę fabryk 
ua rzecz Państwa, H. 


` 
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m ą 
Na marginesie chwili, 
I nio zmienią.1.?22 

„Żołnierz więc wciąż placą — muszą 
płacić po 1 marce za przejazd tramwajem 
—żeśli nie chcą psuć butów na przestrze” 
ni naprzykład o3 Górnego Ryaku do ul. 
Cmenutainej.: Do Redakci naszej wciąż 
zglaszają się ze skargami obywatele prze- 
ważnie robstmicy i pytaą nas, czy to tak 
„w mieście rob.tuiczem wolną obdz erać 
żołnierzy z marek...“ 

Nasze apele dwukrotnie nis pomogły. 
Odpowiedaie czynniki milczą.. Przypo- 
minamy im jeduak taz jeszcze, Tembar= 
dziej, ż2 niektórzy konduktorzy odnoszą 
się do żołaierzy tak pedantycznie, że na- 
wet za przejazd od togu do rogu żądają 
zapłaty. Skarżyli sie na -tę pedanterję 
sami żołni:rze, dodając, że zachowanie 
ti; wobec nich s.użby tramwajowej jest 
niżej krytyki, A to pieniądze złe, a to 
znow co innego, 

Skutki wysokiej opłaty są już wi- 
foczne. Kłóż dziś jeździ tramwająmi? 
Diicerowie i podoficerowie, Szary żoł. 
nierzyk nasz musi chodzić piechotą, Czy 
tak dalej być może. Robotnicza Łódź 
t:go tolerować nie powinna.. (jw) 
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Areszicoani? crganizat)i 
komuuistyeznel. 


(k) Dzięki cznujacśzi wladz policyj- 
nych udało się- aresztować główną organi- 
zacę Kkoimanistyczną w lokalu przy ulicy 
Wó,czeńskiej N 148, 

D wiedziawszy się o konspirazcyjnem 


zebra munistów, uruchomione od- 
działy I czyły dom, w którym prze- 
bywali cziousowie tej partji, przyczem 


kilkusastu funkcjonarjuszów wkroczyło do 
wiiętrza lokaiu, gdris zastano członków 
organizacji przy „robocie*, 

Dokonana natychmiast rewizja wy- 
kryła mróstwo koresponcencji, doku.centy 
kompromitujące i różne znaki, Wszystkie 


„znalezione rzeczy zostały skouhiskowane, 


Ogólein aresztowano 18 osób, w tem 
kika kobiet i uczniów 8 klasy, Ateszło= 
wanych przesłano do Urzędu śledczego, 


DZ WY 2 0 TKU RÓG 


Wiadomości Dipig: 


Kalendarzyk. 


Dziś Bonifacngo 
Suhatn 
E 1 | m amoumj p E) 


Jutro. Norbęrta 
(spominki historyczne 

5. VI. 1817. Założono we Lwowie 

Zakład narodowy im. Ossolińskich, któ- 

ry przez długie i najgorsze lata ucisku 

olitycznego i narodowościowego w Ga- 

icji był jedynem ogniskiem naukowem 

polskiem, jedną z najzasobniejszych 

książnie polskich, dostępną dla każ- 
dego. 


le Związków I Stowdrzyszeń. 


P. Z. Z, Gyrodników. 


Polski Z. Z. Ogrodników ul. Główna 
Ni 31 zwołuje zebranie w niedzielę 
6 czerwca o godz. 8 po poł. 


Tear, Muzyka I sztuką, 


Teatr Polski, 


Wschód słońca, 3 m. 42 
Zachód = 8 m. 14 
Wschód księżyca 10 m. 3 
Zachód s 7 m. 06 


Dziś teatr daje arcykomiczną krota- 
chwil; Bissona p. t. „Kontroler wagozów 
sypiałnych*, Wartość komizmu samej 
krotochwili, która pobudza wszystkich do 
wesołości, powiększa bowiem w naszym 
teatrze pełna swietnej charakterystyki gra 
artystów., , 


„PRA CA” —.5 czerwca 1920 


(O) Szeptycki 
Gen. Artylerji i Dewódća Armji. 


. 
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Dzisiejsze widowisko popołudniowe 
wypełni piękne dzielo K. H. Rostworow: 
skiego „Miłosierdzie“ inscenizowane przez 
p. St. Wysocką, i 

W niedzielę po poł. teatr daje „W 
sieci“ smutną komedję Kisielewskiego, 


——— 


Z miasta. 


—— o 


Walxa © płacze urzęduióne, 


Jak donosi „Kurjer Krak.* w spra- 
wie płac urzędniczych powstało zaognie- 
nie pomiędzy rządem a organizacją urzęde 
niczą, która domaga się Od 1 marca b.-r. 
do końca czerwca dziewięciu m esięcznych 
peasji, coby odpowiadało prejektowi sej- 
mowemai. Ponieważ dotychczas wypłacJ= 
no 5 pensji w tym czasie, więc urzędnicy 
chcieliby podjąć jeszcze 4. OJ 1 lipca 
zacznie już obowiązywać nowa ustawa. 
Rząd nie zgadza się na posiulaty urzędn:- 
cze i chce wypłacić na 10 cze.wca tylko 
1 i pół pensji, 


Eyzpłata pensji nautzyolsletwuu, 


Pobory miejskie za Czerwiec wraz z 
wyaagrodzemizm za godziny nadetałowe 
zu kwiecień, wypłacone bzdą nauczyciel- 
stwu szkół powszechnych miejskich w po- 
rządku nactępającym: w poniedzialek 7 
b. m. maaczycielstwu szkól! od Nr. 1—59, 
we wtorek d. 8 b. m. od Nr. Gl do 120, 
w środę d. 9 b. m. dla reszty nunierów 
Szkół oraz uiectatowym, 

Kwity upoważnizjące do odbioru bę- 
dą wydawane w biurze Wydziału Szkol- 
nictwa od 1.do 3 po poł. 


Dezutaty dla ciężtiapracujących za 
czerwiac, 

(o) Komisja Kwalil kacyjna Miejska 
przy Wydziala Zaprowiantowania M:asta 
zakwalfikowała na ewein posiedzeniu 
za miesiąc Czerwiec na dodatkowo depu- 
taty aprowizacyjne dla ciężkopracujących 
53 133 robotnicwów z 104 zasładów prze. 
mysłowych. 


O tanie pieczywo. 


Łódzki Oddział walki z lichwą i spa- 
kulacją wydał nowe cenniki na pieczywo, 
Wyzmaczające cenę maksymaisą pa mk. 
8, fen. 50 za funt chleba białego, oraz I 
mx, za bułeczkę pszenną, wagi 40 grz- 
mów. Nowy cennik Urzędu był przed- 
miołem obrad środewego posiedzenia za- 
rządn zgromadzenia cechowego majstrów 
piekarzy, przyczem zebrani wypowiedzieli 
się, iż z powodu wyższych cen mąki, O= 
pals, oraz żądań strajkmjących pracowni- 
ków piekarskich wypiek chleba podług 
nowych cen jest niemożliwym. 

Urząd Walki z lichwą, mający nowe 
pełnomocnictwa i zapewnioną współpracę 
p>licji, nie powinien ograniczyć się tylko 
samem ogłoszeniem, ale i dopilnowaniem 
przestrzeżenia ich w całej rozciągłości, 


Konfiaksła nissiomaplowmanychi gór. 


Komisarz min, aprowizacji w Łodzi 
zawiadsinił właścicieli garbarni, handlują 
cych skórami, wałkarzy i innych przedzią= 
biorców skórniczycH, że szóry gotowe, 
nieopatczoue znakami pieczęci firmowej 
garbarni, łącznia za znawami stempla P. 
U. Z. A. P. P., będą bzzwzzlędnie kon- 
fiscowane, jako nieodpowiadające pszep:= 
som z dn. 7 lutego 1919 r. Równiez pz- 
dlegają ostenplowaniu skóry baranie, k3- 
zie, psie i królicze w stanie gotowym. 


Z poczty. 


Z dniem l-go czerwca na dworcu 
Łódź Fabr. otwartym zosteł urząd po- 
cztowy „Łódź 2" z czynnością sprzeda- 
ży znaczków pocztowych, przyjmowania 
listów poleconych, wartościowych i prze- 
kazów pocztowych. Godziny urzędowa- 
nia w dnie powszednie od 8 r. do 2 pp. 
i od 4 do 6 pp. w niedziele i święta od 
9 do 11 rano. 


Ne 150 


„Sprawa Rokolmicza”. 


(r) Wyszedł z druku Nr. 23 „Spra- 
wy Robotniczej" i zawiera treść. zastępu” 
jącą: „Pierwsze zadania” (o wzajemue!n 
poznaniu się i zrozumieniu w zjeduaczo* 
nem N, P. i.) i obszerne sprawezdania z 
Kongresa Narodowo Robotniczego; artykuł 
na marginesie zjazdu PPS. (o rozbieżności 
i tarciach w PPS.), artykuł o sytuncji po- 
litycznej, dokończemie dłuższej pracy St. 
Kreta o austrjackim zskładzie emerytalnym, 
kronika ruchu robotniczego, uwagi o przy- 
jeździe Dmowskiego oraz kronika bieżąca. 


W peoczukiwaniu za zarebkiem gromad- 
be przaciedlaaio eilę de Zgierza, 


Do miast przemysłowych, a w szcze” 
gólności do miasta Zgierza napływają 
ustawicznie liczne rzesze ludnośii z o- 
kolicznych wsi, w poszukiwaniu za- 
robku. Wydatki na udzielanie pomo- 
cy bezrobotnym pochłaniają olbrzymia 
sumy, doprowadzając miasto do kryzysu 
finansowego, miasto Zgierz jednak w 
pierwszym rzędzie zająć się musi własną 
ludnością, której znaczna ilość, revru- 
tując się z robotników fabrycznych, nie 
ma zajęcia z powodu czzściowago do- 
piero uruchamiania warsztatów fabrycz- 
nych i skazana jest na pomoc finanso- 
wą miasta i różnych instytucji spolecz- 
nych. 

Ludność wiejska powinna przeto w 
interesie własnym unikać przesiedlania 
się do Zgierza, gdzie nie moie wobec 
ciężkich warunków ekonomicznych liczyć 
na znalezienie pracy lub subwencje zs 
ONY, miasta, a pozostać raczej na 
roli. 

Starostwo łódzkie polaciło wójtem 
gmin uśwadomić o powyźższam ludneść 
wiejską drogą publicznych ogłoszeń, tu- 
dzieł na zebraniach gmin, 


Zexeńczanie atrajku plaka-czy, 


S:rajk w piekarniach łódzkich zosta? 
zakończony i wszędzie przystąpiono do 
pracy. W myśl umowy, uwzględniającej 
podwyżkę piacy, czeladnik piekarski po- 
bierać będzie 950 mk, tygodaiowo, a jtzo 
pomocnik G60J ik. tygedaiowo, 


Ram!zja w rzałauruojaeh. „| 
(k) W necy z czwartku na piątek z 
rozporządzenia komisarsza 4 komisariatu, 
zarządzono inspekcję lokali restauracyje 
nych, przyczem o godz. 11 i pół zastao 
w restauracji Wacława Rukowskiege (Pio- 
trkowska 3) „Hotel Polski*—8 gości, zaś 

w restauracji „Orznd-liotela* 35 ośób. 


Ziomniaki w Maglateazie. 


(6) Wydział zagrowiantowania miss'a 
otrzymał więzsze transporty ziemniaków, 
które sprzedaja bez ograniczenia w 
cenie mk. 100 za korzec. 

Mimo to zaznaczyć należy, iż znl- 
żająca sią stalo cena rynkowa tego 
artyzułu zbliża się już do magistrackiej. 


Wytu.h granata, 

(k) Wczoraj da sklepu spożywczego 
przy ul. 6-go Sierpnia nr. 96 przyszedł 
żołnierz urlopowany, Zygmunt Górka, któ- 
ry skutkiem  nieestrożnego obchodzenia 
się z przyniesionym ze sobą granatem rę- 
cznym, spowodował wybuch, Górka u- 
legł poramieniu giowy i okaleczeniu twa» 
rzy. Skutkiem detonacji poietrza,'wyie- 
ciało z okien kilka czyb, powodując cuwie 
lowy popłoch wśród przechodniów, 


Zuataw3, 

Kółko Młodzierzy Rudzkiej przy Nı- 
rodowej Paztji Robotniczej urządza w nie- 
dzielę, 6 czerwca r. b., O godz. 2 po pał. 
zabawę leśną w'lesie p. Traugnta, przy 
przyst. „Marysin*, na Wollówce. Atrakcji 
wiele. Wejścia 3 mk. dla wojszowych 
i 5 mk. dla cywilnych, 


> Zabawna harcerry. 
Towarzystwo harcerstwa polskiego 


celem zasilenia funduszów na kolonje : 


letnie — w dniu 6 czerwca 
Juljanowskim urządza wielką zabawę z 
tańcami i atrakcjami. 

. Komitet zabawy ma nadzieję, 
całe społeczeństwo łódzkie 
szlachetny cel. 


Zródła lecznisze w Tuszxyaię, 


(k) Wobec odkrycia źródeł w Tu- 
szynie, wydział powiatowy Sejnaiku łódc- 
kiego, postanowił przesłać wyniki ana: 
lizy chemicznej spzcjaliście balneolo- 
gowi, celem uzyskania opinii e wlas- 
nościąch leczniczych tych źródeł. 


NodoiniCy, popierajci - 


swoje pismo „Prata 


że 
poprze tak 


w parku į 


-= 


i 


| dzisie szem posiedzeniu bez dyskusji ode- 
| dlano w pierwszem czytaniu do Komisji u- 
| Sławę o szkolach akademickich i ustawę 


| 
| 
| 


« 
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| Z Sejmu 


| Wę, w której wystąpił przeciw mianowa* 


"mi z Syberji jest już w drodze, 


Tny i przystąpiono do wniosków nagiych, 


posunęla się przeciętnie o 30 kilometrów 


Pos. Fichna (NPR) uzasadniał 
wniosek nagły w sprawie Spisza 1 
Orawy, opisując postępowanie władz 
czeskich, a szczególniej wypadek 
aresztowania p. Kazimierza Dobro- 
wolskiego. Wnioskodawca domaga 
się od rządu jaknajenergiczniejszych 
kroków w tej sprawie zaprotesto- 
wania przeciw aresztowaniu oby- 
wateli polskich i natychmiastowego 
uwolnienia pana Dobrowolskiego. 

Pos. Czapiński, który w towarzystwie 


WARSZAWA 3 czerwca (PAT). Na 


0 służbie domowej, 

Nastąpiło sprawozdanie Komisji prze- 
Mysiowo-handlowej o projekcie ustawo= 
Wym o lzbach przemysłowo-handlowych. 
iby mają być czemś w rodzaju sejmików 
gospodarczych. 

Połowa członków Izby ma wyć mia” 


Bowaną, połowa wybidraną. posła Bzrlicziezo i Niedzielskiego, zak 
n YD), łosił dłuższą mo. | na Spiszu i Orawie, opisuje szeroko pa= 
wd zako sety LE > nujące tam stosunki 1 ośw:adcza, Że w 


takich warunkach plebiscyt nia może się 
odbyć i nie można go uznać, Nagiość 
wniosku przyjęto jeduomyślaie i odeslan0 
do Komisji zagranicznej. 

Następnie pos. Witos uzasadniał 
wniosek nagły w sprawia wywłaszczenia i 
przymusowego wykupu ziemi ne parcela- 
cję w myśl uchwały z dnia 10 lipca 1919 
roku, -Nagłość wniosku przyjęto. 

Następne posiedzenie we wtorek, 


Biu czlonków l.by. 

Pos. ks. Lutosławski imieniem Zwią- 
tku ludowo-narodowego, wypowiada się 
przeciw zasadzie przymusowej firmy iwy- 
powiada się za systemem annielskim wo!- 
Aych organizacji przemysłowych, 

Sprawa powrotu dywizji polskiej z 
Syborji spadła z porządku dziennego, po- 
biewsż jeden okręt z żołnierzami polstie= 


Na tym wyczerpzno po.ządek dzien- 


—m—m 


TOIVEIDEN EWS 


maren IAO 


Nowe sukcesy wojska naszego, 


gady świeżo nadeszła] XII dywizji piecho- 
ty somieckiej. 

Pomyślne dotych:zns wyniki kontr- 
ofensywy świadczą jeszcze raz dobitnie 
o wysokich zaletach bojowych i moralnych 
naszego bohaterskiego żołnierza, którego 
zapał po prze ściowych sukcesach przeciwe 
nika ujswuł się obecnie z polwójną siłą. 

Między Borysowem, a Bobrujskiem 
silna dział li1ość wywiadowcza. 


Famunitni tahr ANAY Inq 
(IANA Sia MENYTALIEJ? 
z dAia 4 czerwca, 


Po kilkudniowem ustaleniu się na 
Bowych planowo zajętych pozyciach woj- 
Ska nasze, na froncie między Dźwiną, je” 
tirem Narocz, a Borysowem przeSziy w 
dniu 2 czerwca do zdecydowanej kontr- 


ofe cywy.  Przełamawszy zacięty opór JSL 3 | 4 
Jrzeciwuika na jego estatulo zajętych i : Na U ralnie po nieudanej akcji W 
nferittowanych pozycach, armje nasze | mji Budiensego nieprzyjaciel, po przegru- 


powaniu, atakuje bezkuteczaie w kierna- 
kach na Krryżopoł, Skwirę i Białą Cet- 
kiew. 

Na przyczólku kijowskim śŚmiałym 
wypsźeo gp Woronkow i Boryspo!, Ou 
działy nasze rozbiły stojące tan wojska 
bolsz*wicki=, biorąc jeńców, karabiny mae 
szynowe i dwa dziala dalezonośne. 

Na pólnoc cd Daieslru sfrzymierzo= 
ne wo ska ukrulńskie posunęły się na li- 
nj rzeczki Olsranki, 


po cężkich walkach osiągnęły już linię 
izek Posi Wii, Swerocza i Mordry. Po- 
minio bezustaunyci walk trodasgo terenn, 
zepsziy.h ró i nrosiów, w przeciągu 
UĆwóch dai koatrofensywy, piernoła nasza 


W kierunku wskazanych celów. Nicprzy= 
jaciel postawił szczególnie zaciekty opór 
wzdłuż rzski Dźwinosy i Miadzisłki, zu- 
Żytkowując na tsj ostatniej 8 [ne betonowe 


»zycje szostzła z czasów wojny euro- 
"TA PAS a a Pierwszy zastępca sz:fa sztabu ge- 
W walkach na wschód od Duniłowicz, | neralnego A + +4 
W drin 3 b. m. rozbite zostały dwie biy- Kuliński, generał ppor, 
WICZER EFG aA nmn oNu "ta 
ar | - 4 fo a q s Bi: | u a 
A RONNIE p AMIE TUI AO 4 
M GUT? sh 3 3 BE; El Bia $ 
ta LAYGUNUI 2 JAJKU U Z d% uj, 


Obrady nad Konstytucją. 
(0d wlasnego koresp.) 


Rekonstrukcja gabinetu. 


(Od własnego koresp.). 


qi. ; WARSZAWA 4 czerwca. Komisja 
WARSZAWA, 4 RARE. M R Konstytucyjna na dzisiejszem posiedzeniu 
iskonstrwkcji gabinetu mp) api 22519) Z | usończyła w trzecicm czytaniu projektu 
powodu uchwały piastowców, upierzjącej | Konstytucji, Prawdopodobnie do czwartku 


ię przy wolnym handia, wobec czego w 
W kuluarach sejmowych mówiono dzisiaj 
O możliwości utworzenia większości pra- 
Wico-centrowej i wtedy piastowcy poŚwięm 
Cliby zasady jednoizbowości dla wolnego 
kzudlu. 


Pobór no 


przyszłego tygodnia „skończone zostaną 
poprzwii redakcyjna, tak iż za jakie dwa 
tygodnie projekt Konstytucji będzie mógł 
być w ostatecznej formie wydrukowany 
i wniesiony na plenum. 


Ochofnicy, 
(Od wlasnego koresp.). 

WARSZAWA, p Czsrwca W powie” 
cie wilesńssim w okolicy Dałchinowa i 
Inajska zorganizowali sig włościanie pod 
sztandarem wojska biali raskiego w liczbie 
209 i pod polską komeadą poszli na lioat 
pizeciw bolszewikom. 


Planowana rozbiór Polski. 


WIEDEN 3 czerwca. Z Paryża do- 
noszą: Z pewnych kół politycznyaań Pz- 
ryża uzyskano w ćrodze poulnei sensa- 
cyjne szczegóry rokowań Niemców, Czechów 
i Litwinów z bolszewikami. Posianowiono 
wykonać jednocześnie atak na Polskę, 
Wstępem była ofensywa bolszewicka, C:- 
lem tego ataku było nie co innego, jak 
sozb'ór Polski. i 

Ziemiami Polski miano się podzielić 
jak następuje: Litwa miała otrzymać ob- 
szary z Grodnem i Wilnem, Niemcy miały 
odzyskać Wi:lsopoiskę i Prusy wschodnie, 
Czesi Ziemię Cieszyńską i obszar Mało- 
polski z Krakowem (ll) Resztę zabrać 
mieli bolszewicy. Cały ten bezczelny i 
zdradziecki plan rozbił się o ostrze bagne- 
tu naszego bohaterskiego żołnierza. 


kych reczników a cela 
WOJELNS, 
(Od własnego koresp.) 

WARSZAWA 4 czerwca. Na posie- 
dzeniu Komisji wojskswej zapadła uchiwa- 
a powcłania pod broń nowyca roczników 
1895 i 1902. Przeciw powołania tych 
foczników wyst;pił Klub socjalisów i lu- 
tndocii. Ten ostatni uzależnit głosowanie 
łą poborem rekruta od wy,aśnienia celów 
Wojny przez rząd. Z tych względów ma 
tic odbyć w najbliższym czasie połączone 
posiedzenie Komisji wojskowej i spraw 
łagranicznych, 


e 


Przedstawicislo N. P. R. u premjera. 
(Od własnego koresp.). 


WARSZAWĄ, 4 czerwca. Dziś odby- 
h się iof rencja przedstawicieli klubu 
+ P, R. n premjera Szulskiego w spra- 
Wie utworzenia większeści sejmowej. Po- 
lowie z N. P, R. zaznaczyli, iż stoją bez- 
Względnie na stanowisku całkowitego sek- 
Westru i nie zgodzą się na związek po- 
Mędzy sprawą sekwestru i sprawą usta- 
Wy, zabraniającą robstaikem strajków w 
Pizeciągu 1 roku. 


——— Z Z Z Z | Z A e e e 


| 


„PRA C A“ = 5 czerwcą 1020 r. 


Na terenach plebiscytowych. 


godłu z orłem polskim, zawieszonemu po” 


m Z O ZO AZ YO a 
R DOOR ONZ 


Obrona ludności polskiej na Górnym 
Śląsku, 


BYTOM, 4 czerwca (PAT), Najnowe 
szy numer dziennika urzędowego między 
sojuszniczej komisji rządzącej w Opolu- 
zawiera rozporządzenie, mocą którego dla 
obrony interesów ludności polskieł, usta- 
uowieni zostaną przy landratach doradcy 
polscy. B;zdą oni mieli wolny dostęp do 
wszelkich akcji, prawo wnoszenia protestu 
z mocą zawieszenia przeciw zarządzeniom 
landratów. Przy departamencie szkolnym 
regencji opolskiej ustanowiony ma być 
wyższy doradca polski, który będzie miał 
dostęp do wszelkich akcji, prawo kontroli 
oraz protestu przeciw wszelkiin rozporzą- 
dzediom departamentu szkolnego. 

Kontrolerzy polscy ustamowieni też 
będą przy powiatowych inspektorjatach 
szkolnych i-seminarjach nauczycielskich. 
Sicherheitswchr ma być niezwłocznie nsu- 
nięta. Zastąpi ją żandarinerja krajowa 
złożona z Polaków i Niemców, pochodzą- 
cych z Górnego Sląska. 


Demtnstrzeja przeciw Białemu Ortu. 


„ OPOLE, 4 czerwca (PAT). We śro- 
dę i w czwartek przed konsulatem polskim 
g'upa Niewców demonstrowała przeciw 


W sprawia cen na elektryczność. 
(Od własnego koresp.). A 
WARSZAWA 4 czerwca. Dzisiaj po- 
słowie łódzcy wmteśli interpelacje w Spia- 
wie zatnierzonego podsieseuia cen na 
elektryczność przez Urząd Ełektryfikacyjny, 


Aha, o to chzdzi! 


NAUEN 3 czerwca (LAT). Radjo, 
Niemiecka prasa powtarza doniesienia 
zienn:ków sztokholzsaich, wedle k Ozych 
komisarz ludiwy sowietów Gia Sp:aw go- 
spodarczych cświadczył, że Rosja potrze- 
buje ćla podźwignięcia się bzzzośredniego 
sąsiedztwa z Niemcami i z tego powodu 
chusywa przeciw Pol.ce jest prowadzona 
prożiamowo, zż do cstalecznego osiągnię: 
cia zakreślonych celów. 


Trocki zadowalasy(?) z sytuacji. 


WIEDEN, 3 czerwca. Z Moskwy 
doneszą, że Trocki powrócił z godrÓży 
na front polski i oświadczył, że jest zu- 
pełnie spokojny(l!!) a sytuacja na froscia 
nie daje żadnych powodów do obawy. 
Dalej oświadczył on, że na froncie daje 
sig odczuwać brak lektury i wskutek 
tego wyjedzie na front nowozbudowany 
pociąg zaopatrzony w lezturę, kinema- 
tojraf, drukarnię i stację radjotelegra- 
ficzną przez którą” przychwycone wia= 
domości będą natychmiast druxowane 
i dostarczone Żołnierzom wprost do o- 
kopów. 


Olbrzymie nadyżycia w czerwonej 
armji. 


WIEDEN, 3 czerwca. Z- Halsinga- 
forsu donoszą, że na front polski wy- 
stali bolszewicy komisję, celam zbadania 
potrzeb żołnierskich i olbrzymich, prze- 
kraczającyGa 45 mil, onów rubli, nadużyć. 
Trocki oświadczył w Moskwie, iż narazie 
jeszcze Rosja nie może wystąpić prze- 
ciw Polsce z całą siłą, gdyż musi przed- 
tem zwaiczyć armię ochotłniczą, ale gdy 
to nastąpi, Polska odczuje siłę bolsze” 
wiekiego uderzenia. 


Głód i epidemia panuje w Sawdzpji. 

WARSZAWA 3: crerwca. Z Kopena. 
hagi donoszą: „Sc. D:mokraten* zamic- 
szcza relacją Duńczyków, którzy Świeża 
wrócili z Rosji. Opowiadają oni, że w 
sowdepji.paauje głód i epidamja, potągu- 
jąc się coraz bardziej. Mieszkańcy miast 
giną z głoda, a terrer Cczerezwyczajki nie 
ustaje. 

Z Petersburga donoszą, że delegacja 
angielskich robetników, która tam przybyła 
przez liczną ludność była witana ośrzykami: 
„my jesteśmy głodni”. 


Wielki „szmugieł miedzi. 
(Od własnego koresp.). 
WARSZAWA 4 czerwca. Na dworcu 
petersburszim w Warszawie policja kole: 
jowa pochwyciła znowu wczoraj przygc- 
towany również do wywozu olbrzymi 
trausjo:t miedzi, złosony w 11. wielkich 
baczkach. Wysyłający ten trans,Ort zajt= 


nownie na gmachu konsulatu. Demone 
strantów rozpędzi? posterunek francuski, 


Co mówi pan Bznesz? 


LONDYN 6 czerwca (PAT). W wy- 
wiadzie z przedstawicielem agencji Hava- 
sa, minister spraw zagranicznych republie 
ki czesko słowackiej Bengsz oświadczył, 
iż przekonany jest, że sprawa cieszyńska 
rozstrzygnięta będzie w sposób pokojo: 
wy i polubowny. Rozmowa Bassza z 
Krasinem nie miała charasteru urzędowce 
go. Była ona tylko zaciągnięciem infor: 
macji w sprawach ekonomicznych rosyj- 
sk ch, intsresujączch Czichasławacę. Na- 
tomiast sprawy -polityczne nie były oma- 
wirus. Korespondent H visa wyraża prze. 
konanie, iż celem przybycia Banesza do 
Londynu jest zbadanie nastroju i zapa= 
trywań aagielskicw kół rządowych, zwła- 
szcza w sprawie Są:sa Cieszyńskiego, 

Reprezentant błura Rentera dowią- 
duje się, że Benzsz zażąda od Ligi narə- 
dów wysłania ua obszar plebiscytowy Cis- 
szyński komisji specjalnej, która usialitae 
by sprawę odpowiedzialności za wypadki 
na Śląsku” Cisszyńskim. W kwestji tej 
Benesz porozumiewał się jut z Ministrem 
ungielskich spraw zagranicznych. 


klarował go jako opiki. Wartość trane 
sportu zda się rarazie oszacow.Ć na blizko 
5 miljoenów mk. Transport ten prawdoe 
podobuie przermycaco na front bo!sze wiczlo 
W związku z przyckhwycemam wspomaia= 
nej miedzi policja dorwunta rewizji u nz- 
dawcy Altera, przy ul. Zi:loaaj 52, gdzia 
ujawniono jeszcze cztery beczki rozma:- 
tych części mesiężuwch oraz w, składach 
firmy przewozowej Hrejnan i syvowie 
przy ùl, Grzybowskiej 80, gdzie wy:tyto 
7 kręgów imieżzizanyci kábli. 


Lsów będzia świstawą stasją Istnicz;! 

WARSZAWA 3 czerwca, Z Parysa 
donoszą, żn stud;s mad zorganizowanidu 
komnurizacji lotatesej na linji Paryż — 
Praga — Warszawa — Buzareszt (pieaz 
Lwów) są już daleko posuaięte i mo:aą 
mieć nadzieję, é% regularna eksplsatacją 
tej linji zostamie podjęta w najbliższym 
czasie. 


kapital ści angielscy przeciw Krasisswi 

LONDYN, 4 czerwca (PAT) Hava, 
Kola fiaauscwe zajęły wzyięddm KraiS.Ba 
stanowisko wyrźcie nieprzy;szne, Zzarzu= 
cając mu uczucia gtrmanof lskuc. Evoniag 
Standard potwieruza, iż podstawą rexowań 
jest wymiana towarów na tawary, nie zaś 
za złoto rosyjskie, 


Nismey dążą do odzyskania zism ulra- 
- GBzych sta zhrajną. 


WIEDEN 5 czerwca. Jedeu z dzien- 
ników londynsxich zwraca uwaszę na po- 


parcie bolszewików zs stromy Niaimiec, a * 


wreszce na ich zbrojenia. Niemcy mżys 
wają różnych pretekstów, by uxryć bzoń 
i amuniejz i przygotować ją aa wypadzie 
mobilizacji. „Raichswehr” tworzy kadry. 

Dążeniamn Niemiec jest odzyskać Ue 
tracone ziemie tak w Polsze, jai we Francji, 
siłą zbrojną. © 


Lsiika cza w Rarsylji. 
MARSYCJA, 4 czerwca (PAT) Havas 
Wyrażnaa zuiżka cen wielu artykułow tiwa 
w dalszym ciągu. D tyczy” to zwłaszezą 
"zboża i jego produkiów, ziara ols;niCZych 
i skór sutowych, 


Urzędnicy pocziowi we Włoszech. 


WIEDEN 3 czerwca (PAT). Radio, 
Dzienniki berlińskie donyszą z Rzymu, Ko 
mitet wykonawczy związku włoskich urzę. 
dników -pocztowych i tslegraficznych po: 
stawił rządowi 48 godzinna ultimatum, żąe 
dając wypzlniewia ich postulatów. 

Rząd turecki zamierza szuxać kostz- 
ktu z uacjonalistami, którzy nie chcą pəd- 
pisać pokoju. . 


Eatuzjastyczna przyjęcie dla 
bolszawika w- Czechach. 


OSTRAWA 3 czerwca’ Mor.-slezsku 
dennik" przynosi depeszę z Pragi, z któ- 
rej wynika, że prez. Masaryk był niejako 
zmuszony də ułaskawienia Muny i towa- 
szyszy. Jest to w każdym raze wynikiem 


kt omk a „M ibai 


at 
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objęria rządów w Czechach przez gabinet 
„w zaacznej większeści socjałistyczny z 
Tusarem na czele, 

O umsesenia procesu Musy natych- 
młast domiesiono telegraticznie do Kładna 
(miasta, gerie Muna był „dyktatorem“, 
centrum górnictwa czeskiego) i tamtejsza 
rada miejska uchwalita natychmiast uczy- 
nić przygotowania na uroczysta powitanie 
Muay. Do Pragi wysłano depstację na 
powitanie z muzyką i kwiatami, która z 
nim uregsyścia odjechać ma do Kładną. 
W samem Kłainia gotował się dla Muny 
Ray wjazd i przyjęcie na jego 
cieść, $ 


BOKSERÓW 


„P RA CA" — 5 czerwiec 1920 


Nie:a.:żnie od tego, na piątek w 
Pradze przygotowywała się wielka demon- 
stracja socjalistycznych robotników ma 
rzecz Muny. Kierownictwa nudał> się od- 
wieść robotników od zamiaru tej demen- 
stracji, zawiadomiwszy ich o zapewalionem 
zupełnie umorsoniu poocesu Many i jego 
wypuszczeniu na wolność. 

z 


Odpowiedzi Redakcji. 
ame jaa 
P. J. B. ' Owszem. Uwagi Pańskie 
wzięliśmy pod nwagę; zadosyć uczynimy 


Ostatnio dni turnioju walki 


na pięści 


GG 
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W niedziele dnia 6 czerwca o godz. 2 po poł. 


odbędzie się 


Wielka 


Zawawa Taneczna 


w Leśniczówee ul, Milsza 64, 
z urozmaicenemi niespodziankamć, urządzewa 
przez dzielnice Zieleną N. Z. R. na cele oświatowe. 
Bufet na miejseu. Busty przy kasie. 
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„POWROTŁA FALA f Dust w 5 częśc: 
Nad FH au a Rekszarawa Arcywecoła farga 


w 2 aktach 
Wei a "o e WA 


Wydkwcaz: Zarząd Okresowy N. Z. R. w Łodzł, 


Ogłoszenia drobne. 


B= k Władysław zagubił 
arte, wydaną z fabryki 
Qwyera. 1650—1 
Zdanowicz Józefa zgubiła 
kartę węgłową, Eyan w 


rade 1678—1 
Ber Teodor Zagubił legity- 
maoję chiebowa, wydaną RA 

4 oeohy, 1874—1 
Qi: ekałski Kaam zagobił kartę 
== węgłewę, wydaną w magi. 
zwaai 6. 1679—1 
TT cacrwca 0 godz. 10 wie: 
czór wrasejąc z Tea'ru ul. 
Saaki wis, zpubiono złotą bro- 
pamiądcową. „Uprasza się 
wego znalazcęą o zwrot za 


jad 
Kino BOLIGA GXWAJCARSZA od HE EE Z PA 
ul Siemkiowiem M 48. JG wa: zamieszkała W 
Brzeciażek, prosi swego męża 


MNIE o zgłoszenie się. Kto- 
ej miał o nim jakie wiadomości 
BCh zakemanikuje łaskawie — 
Brzeziny, Stare miasto, dom Gryś- 
ka. 1667—1 


Tłoczono w drukarni 


wyrażonym w liście pańskim Życzeniom 
szerokich kół! naszych czytelników w jed- 
nym z najbliższych numerów „Pracy“. 


P. P. O. Niestety, ubolewamy bar. 
dzo, ale wszechstronnych informacji w 
wiadomym kierunku udzielić Szanownemu 
Obywatelowi nie możemy, U:zyni to 
wszakże dokładnie i oficjalnie Komisarjat 
rządu (Al. Kościuszki 1) Wydział Paszpor- 
tów zagranicznych. 


Korespondentowi w Białej 
Podl. Dziękujemy—zamieścimy. Prosi- 
my o pamięć na przyszłość, Bratnie po- 
zdrowienie dla organizacji Waszej. 


Dziś walczą 


o godz, 3 3% po pol. 


1. Harry Black—Janos Wesselitsch 
2. Walter Weiss—Jion Murphy 
3. Herman Sommeratorf—Joung Curley 


przyjmuję zamówienia wszelkiego rodzaju 
druki, po cenach przysiępnych 


PRZEJAZD Nr. 8, TELEFONU Nr. 32, 


esooeo0902 


N 150 


P. J. Saw. Humoreskę Waszą porte 
szającą rzeczywiście kwestję ważną—zużyte 
kowujemy jako matezjał, Dziękujemy ca 
pamięć, 

Wszystkim naszym kore- 
spondentom dziękujemy za prace do 
tychczasowe, prosimy o dalszą pamięć 
współpracę, 

P. Marcinkowskiem u. Prosle 
my o polatygowanie się de Redakcji w 
sprawie Listu Otwartego w godz. 6—7 pó 
poł. maaa > - £ 

TJ 


COOOL E E E _ REES: 


o godz. 8.30 wiecz. 


1. Walter Weiss—Dino de Deconti 
2. Harry Black—Jion Murphy 
8. Peter Hane—dJoung Curley 
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| EB 2 czerwca ullcą Miisza zga- 
biłem teczkę bronzową, Ża- 
wartość: 4341 mk., karta obindo= 
wa szkoły Xe 6, liata płac i 3 de- 
klarację Pożyczki Państwowej. 
Znalarea zochce zwrócić zgubę 
za wynagrodzeniem. I, Dzłdkowski, 
srkcła M6, Wileńska 14 (Karolew). 
Powyższa suma jest podjętą w 
dniu tym pensją personelu nau- 
cielskiege. Sądzę, że znalazca 
zrozumie i odczaje krytyczne pos 
łoż:nie poszkodowaneńo. 18672-1 
| ZZL języków: polssiejo i 
niemieckiego, oraz arytm:ły- 
ki i stenegrafji udziala oddziel- 
mie i w grupach, nauczycieł Al- 
t Lader, autor podręczników, 
Dzielna 36-b, 1667—1 
touez Marjan zagubi! do- 
wód osobisty, wydany z gmi- 
ny Ruda Malinlocka, pow, Ko- 
neckiego. 1049—8 
Mea Marjanna zagubiła 
legitymację chłebowa, wy- 
dana na 6 osób 1871—8 
oryc Aron kusengart:a za- 
gubił paszdort niemiecki, 
wydany w Łodzi. 16 


„Praca* Przejazd 8. 


w Lodzi. 


Ml (czarek Stanisław zagubił — 
paszport miemiecki, wydany 
w Łodzi. 1655—3 


Jeśli 
Prosta droga. es 
ceklotwiek spreerlad, czy manu- 
faktore, galan'orie, ubrania, oba- 
wio męskie, damskie, dzigcinne, 
meble, obrazy, sprzęty éamowe, 
stareżytneści, biżuterje, klajnoty 
złoto 1 srebtme, Zzanieś do Jar- 
marku Łódzkiego I piętrę Płotr- 
kosska Ne 44, Tam sprmoóasz 
bezpośrednio tomu, który foëzu- 
knuje przedmiotów tych dla własa 
nega nżytku. ŚSumienna eena jest 
dewizą naszej pracy. Braqysław 
Jagoda. Przyjmujemy koratnowwo, 
A ii za.aęłówke: Pi Ż RY 
o alerty. 1591-9 
jP irio wski Roman zagubi Y pisz 
porty niemiecki wydany w 
Łodzi, a rosyjski, w=Ę w 
K otoię ea 8 


pt Anton acub paszport 
ałemiecki, wydany w c 
%%.3K8 Siaejawa 


paszport niemiecki, lany 
17—53 


Redaktor odpowiedzialny 


[Pecekowski Adolf zagubił (past ski Adolf zagubił Ipasz 
port nienaiochi, wyd. w Lodzi 
Sorki Florjan zagubił pasz» 

port mieratecki, wydany w 
Warszawie. 1611—8 


6 wińaki Piotr zagubił pasz- 
port rozyjaki, wydany z gmi 
ny Brochow, pow. Sochaczew, 
Mg ysoczyńska Wanda zagybiła 

psszpast niemiecki, LĄ 
w Łodzi. 


g orca Jozef — amy 
port połakł, wydany w Lo 
éri, 1651— 
rnga süccka żółla, = 
piersi, usery I ogon w centy, 


ramy bokuzy, wabi się „Norma“ 
preczę odprowadzić 'za nagrodę 
A. Konkowski, Przejezi M 68. 
spinęła karta  paszportowa, 
wydana z fabryki Heintzla Í 
Kuniłzera za M 457 na imię Jó- 
zefa Gawrod skiego. 1602-3 
geubis namer dorożkurs'i 
| książeczkę, na imię Tajtel- 
Ba akik Zawadzka 31 Bałuty. 
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